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SO B O T A .

K ok  i 6 2 4 .

N O W O Ś C I  W A R S Z A W S K I E
Na dniu 7 b .m . przen iosła  się do w ieczno­

ści w dobrach G ościńczyce  ś:p: K aro lina z H o l- 
Iych A r r a i ń s k  a, M ałżonka zacne,go P ro fe­
sora As tronom  ji w  tu te jszym  U niw ersytecie, 
w  2 4 ro k u  w ieku sw ego, p o g rążyw szy  M ęża, 
Fam ilją  i  P rzy iac io ł w  nieukoionym  żalu 
sw ym  zb y t wczesnym zgonem . C hlubne p rz y ­
m ioty serca i duszy, k tó re  ią zdobiły  za życia, 
godnem i są w spom nienia po iej zgonie. Cała 
w ylana dla tego , k tó rego  sobie za doży w ołne- 
go obrała  tow arzysza, w iększego nad uszczę­
śliw ienie M ałżonka nieznała szczęścia i  n ie - 
szu k łag o  iak w  zaciszu domowem na łonie F a -  
m ilji- K to  b y ł b lizkim  świadkiem  cnot zm ar­
łe j, zachowa w  swem sercu  szacunek dla tej, 
k tó ra  um iała być czułą na cierpienia b liźn ie-

fo, p rzyw iązaną do M ęża i F am ilji, i dobrą 
rzy iacio łką. —
Ju tro  na S m ętarz  Pow ązkow ski, p rz e p ro ­

w adzone będą zw łoki ś: p : A nny  7. M arion  
H erm a n ą w sk ie j O chm istrzyni S zko ły  W y ż ­
szej Płci Żeńskiej.

C zytam y nie ra z  w  pism ach Publicznych  o 
znacznie w y go t ow anych cenach, za iak ie  k u ­
pow ane byw aią T r y k i  H iszp a ń sk ie .  Nad­
zw yczajna cienkosć, tednostajność i wielość 
W e łn y  oraz inne p rzy m io ty  stanow ią zaletę 
i  drogość tego użytecznego zw ierzęcia, z P o ­
mnożeniem  ow czarn i w  K ra iu  na3zym, znaio- 
mośó i ubieganie się o dobór pięknych B a ­
ranów  do tego p rzyohodząiunas stopnia, ie

WSPOMNIENIA.
J J ta v c zk a  p u d  roruniuJK  
*  J i u t r j a k a i n U 809 .

ieden właściciel znacznej O w czarni, czystego 
ro d u  M erynosów  n aby ł świeżo, iuż p ięc io le ­
tn ieg o  B arana  za dw a tysiące zło tych P o l­
skich. P ró b a  W ełn y  z tego p ięknego B a ra ­
na o trzym ała Redakcja K u rje ra , gdzie Z naw ­
com i A m atorom  też p ró b y  każdego czasu u -  
kazane być m ogą.

W e x l a r z e  D u k a t y  H olend: knpuią  po zło:
20 g ro : 14, przednią po zło: 20 g r: 18. Assy- 
g n a ty  Ross: 100 R ubli kupuią po zł: 175 i grosa 
s re b rn y , przedaią po zł: 176, na złocie Polski 
duiąG i pół od 100-

W o iażer przeieżdzaiący p rzez  W arszaw ę, 
odwiedzaiąc mieszkanie iednego z tu te jszych  
m ieszkańców, b y ł  zachw ycony urządzeniem  
iegoG ab inetu ,tro sk liw ie  w y p y ty w a ł się z k t ó ­
ry c h  K ra ió w  Z agranicznych  są sprow adzone 
sp rz ę ty  gustow ne, um ieszczone w  tym że g a ­
binecie, a zdziw ił się n iezm iernie g d y  go p rz e ­
konano iż  te  wszystkie sp rzę ty  i m eble są r o ­
bione w  W arszaw ie, w rękodzie ln iach  ledw o 
od kilku la t istnących. B ronzy  N o rh lw a  i 
C y ru , K obierzec z S o lca , F o rtep jan  L esa- 
czyńskiro-o , L am p y  B o n je ra , W azony  z M a r ­
m uru  C hęcińskiego, p o k ry c ia  na K rzesłach  
z w łosiennicy rob ionej p rzez  M ich a lsk ie ­
g o , i  U p : —  "

D y rek c ja  M ennicy K ró b  Pols: ogłosiła iz 
dostrzeżone zostały  fałszyw e pieniądze, to  iest 
D w u z ło tó w k i X w a W arsz: pod r :  1814, tu ­
dzież D w u z ło tów ki Polskie z r .  1S20i i 823? 
p ierw szych  na] w idoczniejszym  znakiem  fałszu



®£<?ane-na Tego okręgu nacięcia nierównie] egłe; i 
woale odmienne od takich iakie są na p raw - j 
dziwych... D rug ie  zaś łatwo poznane być mo- | 
gA g ^ y ^ s% odlane z Cyny bez żadnego p o -  J 
srebrzania., -.mm .
Przyznajcie sami Państwo, że wtem iestnauka, 
K to znalazł pierwszą dobrą, niech lepszej nie-

( szuka
T ym  wierszem kończy się Komedja P ier- 

wa/.a le p s za , grana wczoraj pierw szy raz  
w Teatrze Narodo: i to iest iej treścią. K a­
w aler zakochał się w zacnejPannie, chciał iesz- 
cze lepszej, a musiał w rócić do dawnej.—  Jest 
to piąta Komedja przez Alex: Fredrę  o ry g i­
nalnie wierszem na pisana; wiersz rów nie p ły n ­
ny iak w  poprzednich, układ zaś, prow adza­
nie i inne zalety nie w yrów nyw ają tam tym , 
takie przynajm niej było zdanie większej poło­
w y słuchaczów, bawiono się atoli ciągle, do 
czego pomogła dobra graA ktorów —Komedjo 
Opera Z ydek poczciwy  napisana dla ulubione­
go A ktora Pot je, w  roku zeszłym 100 razy da­
ną była w Pary,ku , wymaga żywszej g ry  i 
dokładniejszej: zgodności. Przytaczam y nie­
które śpiewki:

Tak bywało i tak będzie,- 
T rudno zaradzić obłudzie,
Liczeni w cnotliwych rzędzie'
Często bywaią zli ludzie.
K to  na pozor skromny, tkliw y,
W  iego sercu zdrada skry ta,
Umnie lepszy Ł o tr  praw dziwy 
Niż uprzejm y H ipokryta.,

Jest to zbyt trudna nauka 
Serce ludzkie znać dokładnie,,
Nie ieden gdy mówi ładnie 
Pewno cię w tenczas oszuka,.
Najbardziej tego człowieka,
J'ak możesz miiaj^daleka,,

Co o stolą przyiaźń prosi 
A podwójny płaszczyk nosi.—

Chociaż w  lato, Benefisbył iednyra z najlicz­
niejszych tegorocznych, a Beneilsant p rzyw o­
łaniem zaszczycony został.

G dy p o d p is a n y  d o tą d  ( m im o  u czyn ionego  we ■ 
Zwania, ar Kurjerze IVarszawS' N r  61 )  b e zs k a .  
tocznie o c ze k iw a ł  n a  d o w o d y  k tóre  A u to r  
bezimiennego l i s t u , w R e d a k c j i  wspomnianego  
Kurjcra z ło z y ć  o b o w ią za łs ię  ,  a te ra z  t y m  b a r ­
d z ie j  o z łożen iu  ta k o w y c h  wątp ić  n a le ż y ,  g d y  
s k a r g a  iego po  śc is łem  b a d a n iu  n ie z ę a d z a  sig 
z p ra w d ą ;  p rze to  u w a ża  sic go z a O s z c z e r c ę r  
k tórego  in-ż s iedzą ,  i w p r z y p a d k u  o d k r y c ia  ,  
niezawodnie p r z y w o ł a ła  p r z e d  S ą d  w ła ś c iw y  do 
u k a r a n i a .  Nakoniec u p r a s z a  p o d p is a n y  bezi  
mienncgo i po d o b n yc h  iem n , a b y  n ie z a tru d n ia i i  
go próznein i r z e c za m i ,  które do niego n iena  

i j  leżą, a  m n ia e  ważniejsze za tru d n ie n ia  w swem  po*
|  w o ła n iu ,  nie może się w d aw ać  w cudze n iesnaski.  

X. D i e h I Superin tenden t J en era lay  Kościo­
łó w  EW: R e f;  ,V ftp; fo l;

R O Z M A I T O Ś C I .
Lud Rzymski w pierw sze Święto W ielka­

nocne został niespodzianie uradowany, gdyż 
tego dnia O j c i e c  S: po długiej słabości p ie r­
wszy rkz p rzyby ł do liw iryna lu  i Publicznie 
dał LudowiPiłogoslawieństwo.— KanclerzAc— 
Iftrja: XzcM eternich znajdować się będzie zCe- 
saizem w Pradze, słychać iż z tamtąd wyiedzie 
do Berlina w  ważnem zleceniu—wW ojskuAu— 
strjackiem w i oku z-eszłym wielu Żołnierzom 
dawano u rlopy , słychać iż tej wiosny ieszczo 
w  kajdej kompanji 10 żołnierzom dane będą 
urlopy, p rzez co znacznie zmniejszy się opłata, 

i Xże F ry d ery k  W id  l i  unite l  doszedłszy peł- 
! noletności, objął panowanie nad1 sw em K ięz- 

twero d, 25 z.m. i tylko 3 dni panował, g d y i
um arłnagle niezostawiwszy potom ka Ros-
syni zaczyna w Londynie wychodzić z mody,

| najbardziej zaś tym się zm artw ił że iego u lu - 
j biona Opera Zclinira  niezostała dobrze p rz y -  
I. iętą, i że Pani Rossyni iako śpiew a czka niezy-



( 155 ) —

łkała spodziewanych oklasków.
w  Teatrze Paryzkim  Odeon T raiedja J o ­

anna Sohr  dana naBenefis Panny Zorsz  p rz y ­
niosła iej dochodu 14,000 franków. —  w  Pa­
ryżu  zaczynaią teraz używać Poiazdów 
zwanych D raw ski , to iest: Dorożek Ros- 
syjskich. —  w  Szpitalu W arjatów  w  Be­
d ln u  znajduie się Starzec, k tó ry  w młodo­
ści będąc wyzwany na poiedynek, gd* iuż 
s t a n ą ł  na placu, widząc w ym ierzony przeciw  
sobie pistolet, tak się przestraszył iz dostał 
pomieszania zmysłów. Już przez la t 50 zo- 
staie w  tym  stanie, a wszystkie sposoby Le­
karskie niem ogły go uleczyć; iest on przeko­
nany że został w poiedynku śm iertelnie r a ­
nionym, szuka kuli, k tóra ( iak mir się zdaie) 
uwięzia w lego ramieniu; kto tylko wejdzie 
x odwiedzaiących uważa go iako swego p rze­
ciwnika i kryiesię aby uniknął strzału; iego 
Sekundantem b y ł przyiaciel maiący imie J ó ­
ze fj przeto biedny obłąkany, po tysiąc razy 
aodzień wzywa Jozefa  aby go ratow ał. 
Szczególniejszą zaś iest rzeczą że ten Człowiek 
niebyt Tchórzem z natury, owszem przed 
tym  poiedynkiem często okazywał dowody 
odwagi, i kilkakroć wyzywał innych.—  G ó­
ry  Szwajcarskie śniegiem są okryte w tak 
nadzwyczajnej ilości, iżlękaią się okropnego 
wniszczenia wsi leżących w dolinach, gdy na-

fle też śniegi topnieć zaczną. — w Xięstwie 
tarmaztackiem  ustanowiono nowy podatek: 

każdy właściciel Psa  musi rocznie od niego 
zapłacić 45 grajcarów . —  w  Londynie  od­
kryto  bandę złodziei k tó rzy  wprawdzie nic 
niekradli prócz Koni,lecz natychmiast zabiia- 
Ij. tez Konie, a mięso Końskie wędzili i p rze- 
d a wali zamiast innej w iędliny. W ciągu ty l­
ko iednego tygodnia ukradli i uwędzili 200 
K oni. —  Donoszą z E g ip tu  że tameczny 
B asza  ma iuż dobrze uzbrojonego i ćwiczo­

nego wojska 35,000. — Donoszą z Stam -- 
bulu  że Radca Ross: M in zia k i  ciągle t ru ­
dni się załatwieniem interessów handlowych. 
—  W iele głoszą zdarzeń 0 srogości Baszy Sa­
loniki A b u la b a d . Grek M anolaki niedokó 
maiąc że iest bogatym , chciał mieć leszcze ta­
ki p irząd , i w yrob ił sobie ty tu ł Konsula 
Duńskiego, Basza kazał go uwięzie, czym o- 
burzeni Konsulowie innych Dworow doma­
gali się groźno wydania swego kolegi, lecz 
Basza nieuważał na żadne pogrozki, oswiaa- 
czaiąc że Greka uznaie tylko za poddanego 
Sultana; po próżnych naleganiach, /■ona 
M anolakiego  padła do nóg Baszy blagaiąe 
zełzami aby w rócił iej męża. Basza ułago­
dzony wdziękami Greczynki, głaszcząc swą 
długą brodę, rzecze, „  Tyle iuż cierpiałaś 
moia Pani, wierność małżeńska powinna L ye 
nadgrodzona, iu tro  obaczysz twego męża 
iakoż dotrzym ał słowa, odesłał JManolakiego 
ale iuż nieżywego, gdyż kazał go wnocy za­
mordować, poczem posłał Siepaczów do do­
mu iego z rozkazem aby wszystko rabowali} 
biedna zaś żona opuściła miasto w najw ięk­
szej nędzy. —

P R Z Y iE C H A L I do W A RSZA W Y .
O s iń s k i  S t a n i s ł a w  R e f e r e n d a r z  K o m i j R .  * P ł o c Ł U -  

go.  —  H e n r y k  A l t  K up i ec  z  Ber l i na .  —  D y b o w s k i  
J g n a c y  Ob y :  z  P ł o c k i e g o .  —  T y s z k i e w i c z  J ó z e f  
H r a b i a  z W i l n a .  —  S o b o le w s k i  Fe l ix  Oby :  z i ło 
ck i ego .  —  Os so l i ń sk i  W i k t o r  P o d p u ł k o w n i k  z  Bia • 
ł e g o s t o k u .  —  P o n i ń s k i  Fe l i x  Ob y:  z  W o ł y n i a -  — ' 
M o k i n  J a n  b.  P o d p u ł k o w n i k  z R a d o m i a .  f ’u . 
b m s k i  J ó z e f  H r a b i ą  * Gól .  —  S o k o ł o w s k i  J o z e f  
M e ce n a s  z  G r o d n a .  —  G h e ł m i c k i  J g n a c y  O b y w a :  
z  L i pn o ws k i e g o .  —  M a l s k i  W i k t o r  H r a b i n  z R o m a ­
n o w a .  —  R o i e c k i  S t a n i s ł a w  O b y :  z K l i c t e w a  — 
K w i a t k o w s k i  D o m i n i k  b » ł y  Ma i or  z  Ł o w i c z a .  —  
D r y a c k i  S z y m o n  O b y :  z  W ł o c ł a w k a .  S w i t a U M  
Macie j  Oby :  i  S k ą p eg o .  —  G ó r s k i  P a w e ł  O b y wa }  
z  D o b r s k .  —  W .  R o m a n  Ł u b k o w s k i  R e .  J Ł o u u R *  
W y z ;  i Oś.  w y i e e b a ł  n a  d n i  20ł
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D O N I E S I E N I A .
Kawatyna i  O pery 'Turek w e  V\ łoszech . ] 

i. Muzyką B ossyn iego  śpiewana przez P. 1 
f T ę i n t r t a ,  ułożona na Gitarę przez J. B y ­
wać kiego,  w yszła zL itogr.vfji w  Składzie 
M uzycznym F r: Binkowskiego  przy ulicy  
M iodowej Nr 489. Cena zł: 1.

K toby sobie życzył przedać W ioskę w ar­
tującą dziś od 40 do 60,000 złp: nie dalej iak 
12 m ilod  W arszawy odległą, maiącą wszelkie 
gospodarskie dogodności, niechaj się zgłosi 
do Drukarni Kur jer a, gdzie dalszą wiadomość 
poweźm ie.

Lokal obszerny * ogrodem, stajnią,  wozownią i 
wizelkietni gospedarskiemi wygodami, do na ięda  
każdego etatu  w doinu prxy ulicy Leśno Nro 682,  
dalszą wiadomość powziąść możne w tymże domu.

P« wna Osoba życzy sobie nabyć Dom murowany  
w W arszawie,  wartości od 20 do 40,020 złp. albo 
nieco 1 wyższej,  gdyby reszta na lat kilka na pier­
wszej hypf.tece tegoż domu pozostać mogła. In fo r ­
macją powziąść można w Drukżrnt Knrjera.

Dobra z dwóch Folwarków, ty leż  W si  i przyle  
^łości składające się, o mil 18 od Warszawy W W o 1 
.iewor 51az»: położone, w r. 1820 na publicznej Sub- 
hastecji >.a summę xłp. 330,000 iako, dwie 3cie c s t ’ 
dci pierwiestkowej wartości onychie  wynoszącą o 
knp'oue, w połowie blisko pszenne grnntn, obszer  
u e i ą k i  i pastwiska, niemniej odpowiadającą pan 
aicxyzne msiące, w zastawną possesją xn summę  
»p. 120 000 pierwsze bypoteczne bezpiec ieństy  O 
meeć mogącą, od 8 .  Jauar. b są do wyposzczenia;  
życzący sobie pozyskać dokładniejszą o tym wia­
domość, do Drukarni Kurjera lub Lutety Korrespon 
dejlia Warsz. zgłosić  się raczy.

Dom drewniany w guście Pałacyku staw iany,przy  
ulicy  Pańskiej pod N. 1216, położony a dwóma Ogro 
darni: Owocowym wychodzącym na ulicę Twardą 
(na której iako i pierwej Starozakonnym po t - 1824 
mieszkać iest wolno) warzywnym wktórym znajdulc  
się  Sadzawka zarybniona, tudzież z laskiem lipowym,  
m o g ą c y  być korzystnie użyty na zakład fabryczny 
iub  urządzenie Gospodarstwa, iest zwolnej ryki do 
eprztdauia. Wiadomość o warunkach sprzedaży 
powtiąść  można w Handlu Korzennym na rogu ulicy

Mostowej pod N .236.
Podpisany ma z a s te ty t  polecić Prześwietnej Ptiblfe 

•woie Pilniki do odcisków i nagniotków. W y n a la ­
zek ten znalazł d .bre  preyifcie w znakomitszy eh 
miastach W łoskich i Niemieckich, w T o te  jsiej s t o ­
l icy wiele  osób doznało dobroczynnrch skutków  
tych Pilników, które nie są r o b i o n e  t  rybiej skóry,  
tak wielu mylnie nmiema, lecz zm assy chemicznej. 
Podpisany ma przytem zaszczyt przestrzec kapują­
cych , aby równie nagniotk i iak pilnik w suchości 
utrzymywali ,  ieżeli chcą aby ewoij  skuteczność  
przez lat kilka rachował. Pilniki moi* znajdulą 
sif  do sprzedania, w Handlu rycin JP. Dal Trozzo 
przy oticy Senatorskiej Nr 495. w Handlu korzen­
nym JP. Alfonsa Jasińskiego przy tejże ulicy Nr 463.  
w Handlu korzennym JP. A. Kautego na Krakowa; 
Przedmie: Nr 419. w Handlu Korzennym Jakóba 
W asilewskiego przy ulicy Nowomie jskiej i Podwal  
Nr 167 w domu narożnym. w Składzie Fryzjer­
skim przy ulicy Długiej Nr 551. G r e u b  et Com.

Niżej podpi-eny, o lw orzyw -zy  w Hotelu Polskim 
przy ulicy Długiej pod Nr 585 w domu W . Jena No • 
wakowskiego, w ak najlepszym guście i porządku  
T rek ljero ią ,  w którejSuiadania, O biady,i  K oUcje,  
o r a z  można także dniem wprzód obstaloweć Obiad 
na kilnaście osób, narormaite ceny, iako wszelkich  
i dobrych trunków, w każdym czasie przy spiesznej  
usłudze i najumiarkowańszej cenie, dostać można.

Jan S b a r b o r y ,  
Uwiadamia się Szano: Publij iźLicytacjs  na Obra­

zy Galerją składaiące,  Justrumenta Fizyczna i Ma­
tematyczne, Bzeźby marmurowe i mazaikowe, Sto­
l ik i,  P iedestał takież  etc.  w W arszawie pod Nrn 
484przy  uliey Miodowej kontynuowana, dla SS.
W ielkanocnych odroczona, dnia 5 Meia r. b . o g o -  
dżinie 2 z południa rozpoczęła się i codziennie od 
tejże g dżiny do 6 koutyuuowaną będzie.

Stani: M o d z e l e w s k i .  
Zgineł* Charcica młoda, czerwona z odmianą n« 

plersiscb białą; k io  odda pod Nr 770 ulica Ele-  
ktoralna na ls*e piętro, odbierze nadgrody z ip .24- 

S p ro s to w a n ie l  w Wczorajszym Kurjerze na stro- 
« ie l5 0 ,  zamiast , ,  Małżonka M ir sz a łk a ”  być po-  
winno , ,  S y n o w a .”  I na tejże stron, zamiast Ka 
n a r ze tv sk irg o  być powinno K onarsk iego .

T ea tr .  Dziś niema widowiska. Jutro Dra: Moj*  
l e i : .  Jeśli pogoda posłuży, dantm będzie pierwsze  
widowisko letnie w Pomarańczami Łazienkowskiej.


